
Funkcjonariusz z HIV nie 
od razu musi trafić na bruk 
SŁUŻBY i Policjant, który jest nosicielem HIV, nie może być 
automatycznie zwalniany ze służby po stwierdzeniu obecności tego wirusa 
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Trybunał Konstytucyjny orzekł, 
że są niezgodne z konstytucją 
przepisy rozporządzenia mini­
stra spraw wewnętrznych z 9 lip­
ca 1991 r. określające tryb postę­
powania komisji lekarskich 
(DzU nr 79, poz. 349 ze zm.) na­
kazujące zwolnienie ze służby 
policjanta zakażonego HIV bez 
określenia jego stanu zdrowia. 

Prawo 
dyskryminuje 

TK zajmował się pytaniem 
Wojewódzkiego Sądu Admini­
stracyjnego w Gdańsku, który 
prowadzi sprawę funkcjonariu­
sza policji starającego się o po­
wrót do służby po tym, gdy został 
z niej zwolniony z powodu zara­
żenia HIV. Komisja, której orze­
czenie stało się podstawą zwol­
nienia policjanta, musiała stwier­
dzić jego niezdolność do służby, 
bo zgodnie z § 57 pkt 4 wykazu 
chorób i ułomności nosiciel HIV 
musi być zakwalifikowany do ka­
tegorii D niezależnie od tego, czy 
nosicielstwo ma wpływ na jego 
zdolności psychofizyczne. 
W ocenie WSA jest uzasadnione 
twierdzenie, że takie rozwiązanie 
narusza konstytucję, konkretnie 
art 60 gwarantujący obywate­
lom prawo do służby publicznej 
na jednakowych zasadach 

Trybunał podzielił opinię są­
du. Uznał, że dążenie do mini­
malizacji ryzyka zarażenia HIV 
znajduje uzasadnienie w takich 
wartościach konstytucyjnych, 
jak ochrona zdrowia oraz wol­
ności i praw innych osób. Ten 
cel można jednak osiągnąć 
mniej radykalnymi środkami, 
np. przeniesieniem policjanta 
na inne stanowisko służbowe. 
Nosiciele HIV nie powinni pra­
cować w służbie patrolowo-in­
terwencyjnej, w której jest sto­
sunkowo duże ryzyko urazu 
i kontaktu z zakażoną krwią, nic 
jednak nie stoi na przeszkodzie, 
aby pracowali w administracji 
policyjnej, szkolnictwie, pio­
nach analitycznych 

- Dziś wiemy więcej o HIV. 
Dlatego pozytywnie oceniamy 
orzeczenie Trybunału. Tym 
bardziej że funkcjonariusz 
w czasie służby bywa narażony 
na ukłucie zakażoną strzykaw­
ką, a gdy do tego dojdzie i wynik te­
stu okaże się pozytywny, zamiast 
podlegać szczególnej ochronie, 
jest automatycznie usuwany ze 
służby - mówi Mariusz Soko­
łowski, rzecznik głównego ko­
mendanta policji. 

Trzeba zmienić prawo 

W ocenie TK w rozporządze­
niu, które zawierało zakwestio­
nowane wczoraj kryteria oceny 
przydatności do służby, są jesz-
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Ten wyrok wskazuje, że nadmier­
ny automatyzm w zwalnianiu 
i przyjmowaniu funkcjonariuszy 
ze względu na stan zdrowa jest 
nieuzasadniony. Jeśli nosiciel­
stwo nie wpływa na ogólny stan 
zdrowia, to nie ma powodu, by 

cze inne jednostki chorobowe, 
np. AIDS, których wykrycie skut­
kuje orzeczeniem o nieprzydat­
ności do służby bez oceny fak­
tycznego stanu zdrowia kandy­
data do służby w policji czyjej 
funkcjonariusza 

Potwierdził to reprezentujący 
resort spraw wewnętrznych rad­
ca prawny Marcin Wereszczyń-
skL Zapowiada się więc na to, że 
w najbliższym czasie zostaną 
usunięte przepisy dyskryminu­
jące stających przed komisją le­
karską policjantów, którzy cier­
pią na schorzenia wykluczające 
ich ze służby. 

Usunięcie riiekonstytucyjnego 
przepisu sprawi, że do czasu wy­
dania nowego załącznika komi­
sja lekarska, która zajmie się no­
sicielem HIV, będzie brała 
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zamykać komuś drogę do zawo­
du. W przepisach dotyczących 
służb mundurowych jest wiele 
jednostek chorobowych, których 
wykrycie skutkuje automatycz­
nym zwolnieniem ze służby. 
Sprawy tego typu dotyczą nie 
tylko policjantów. Prowadzimy 
sprawę kandydata do służby 
w Straży Granicznej, który nie 
został do niej przyjęty z powo­
du zarażenia wirusem HCV. 
Konieczna jest zmiana przepi­
sów, by nie dochodziło 
do dyskryminacji. 

pod uwagę rzeczywisty stan 
zdrowia badanego. 

- Fakt, że jest on nosicielem 
HIV, będzie obojętny przy oce­
nianiu stanu zdrowia - mówił 
Marcin WereszczyńskL 

- To bardzo dobre orzeczenie. 
Dające nadzieję na normalne 
funkcjonowanie nosicieli HIV 
w społeczeństwie. Co więcej, 
brak negatywnych konsekwen­
cji zawodowych po stwierdzeniu 
HIV u funkcjonariuszy sprawi, że 
może będą się częściej badać 
i sprawdzać pod tym kątem swój 
stan zdrowia - mówi Yga Ko­
strzewa, rzeczniczka Stowarzy­
szenia Lambda Warszawa. • 
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